
Piotrków, dnia 2 (15) Listopada 1903 r. 

roc~~~~~~~~~:~~o~ 60 I 
pólroc7,nie . . . rb. l kop. 80 
kwartalnie . . . rb. - kop. 90 
Cena pojedyńtzego nnmeru k. 8. 
Doplata za odnoS1.enie-15 kop. 

kwartalnie. 

Z PRZESYŁKA: 
rocznie . . . . rb.·4 kop. 80 
pól rocznie . . . rb. 2 kop. 40 
kwartalnie . . . rb. l kop. 20 

I 

OGŁOSZENIA I 
Za ogloszenie l-razowe kop. 10 od 
jednoS8paltowego wiersza petit.u. 
Za ogloszenia kilkakrotne po k. 6 

od wiorsza. 
Za reklamy i nekrologi , oraz ogło­

szenia zagranic7/ne po kop. 12 
od wiersza. 

Za ogloszenia, reklamy i nekl'o-

I 
logI na l-ej stronie po kop. 20 
Za doląc?" 1 kartki anneksu rb. 7. 
Za tłomaczenie oglosz. z języków 

obcych po 2 "op. od wiersza. 

Wychodzi W każdą Niedzielę, wraz z oddzielnym stałym dodatkiem 
I 

powieściowym. 

Redakcyja, Administracyja i Drukarnia ,,'l'ygodllia" mieszczą się w domu K. Soczołowskiego (obok Hotelu Wileńsldego) 
w prawej oficynie na parterze. 

Za oddanie ostatniej po~łllgi 
Naj d roższem u 

ś. p. Dr. Leonowi Kulskiemu 
Szanownemu i CzciglJdncmn Duchowieństwu, a 
przcdcwszystkiem X. X. kanonikOJll Koryckicmu 
i Sałacińskicmll,-·WW. Litwiekim i W -li Zaleskie­
mu za tak łaskawe, a uciążliwe zaj~cie się i po­
moc \\' nasze m nieszcz~ściu)--IColegollJ) tak licz­
nie zgromadzonym przyjaciołom i zlIajomym-za­
łączamy z głębi serca płynące wyrazy wdzięcz­
ności , podzięki, jako i najszczcrszf:, serdeczne 
<Bóg zapłać.. Rodzice i Bracia. 

Kalendarze na r. 1904 
ścienne (tabliczkowe i do zdzierania), oraz 
terminowe, do nabycia IV drukarni «Ty­
godnia». (5-1) 

H@te~ B!dst@ł W Ii(Je~cacn 
pO odnowieniu-otwarty. 

(-1 1) 

-m obronie "prowincyi". 
Niejednokrotnie czytało się w pismach war­

szawskich żdania o prowincyi i zazwyczaj by­
ły to szablonowe określenia, «że życic na pro­
wincyi czcze, puste i jałowe, że prowincyj 0-

naliści niezdolni są do innego życia, i t. p.­
Nigdy jednak prowincyja nie była tak dosa­
dnie zbezczeszczoną, tak oczernioną, jak w ar­
tykule «Na widnokręgu» 4'1 numeru «Glosu». 

Autor artykułu, przytaczając słowa felijeto­
nisty «Kurjera Sosnowieckiego» co do małe­
go zajmowania się Warszawy prowincyją, przy­
znaje \\' zasadzie raeję temu zarzutowi, ale .. . 
w ś l ad za tern nie żałL~e najczarniejszych barw 
dla określenia prowincyi i prowincyjonalisty. 
«Prowincyja żyje w atmosferze obłudy i przewa­
gi instynktów ciemno-drap;eżnych(?!)>>. «Wszy­
stko, co jest cenne, zajmujące, pobudzające do 
myślenia w jednostce-zamiera». «Prowincyjo­
nalista- to indywiduum ułomne; cechuje go cho­
robliwy rozrost niższych władz duchowych, jak 
próżność i ciasny cierpki egoi7.m» . «Jednem 
słowelll, to filister całą siłą stojący na straży 
swej uezmyślnej próżności i egoizmu.» Oto 
dosłowne epitety: jakie dostały się nam bied­
nym prowincyjonalistom! Oto głęboka znajo­
mość życia i ludzi prowincyi!.. 

Gdyby ktoś nie będąc w Patagonii chciał opi­
sać szczegółowo życie, zwyczaje i ,)byczaje pa­
tagończyków, z pewnością zrobiłby to lepiej po 
przejrzeniu odpowiednich podręczników, niż gdy 
literat warszawski opisuje życie naszej pl'O­
winc.yL To, co piszecie o nas, mogłoby się odno­
sić do prowincyi z przed laty 40-50. 

Jakże mało wiecie, co się dzieje u nas! Tak 
panowie, zamało zajmujecie się prowincyją, za­
mało ją znacit', i dlatego zjawiają się od czasu do 
czasu w prasie dziwolągi w rodzaju powyższych. 
Brać miarę z jednego artykułu gazety prowin­
cyjonalnej, opisującego brak ruchu i życia to­
warzJskicgo w Płocku, lub z tego faktu, że 
wskutek ostrej krytyki amatorskiego przedsta­
wienia, zamieszczonej w piśmie prowincyjonal­
nem, posypały się protesty j sprostowania, i 

z tego robić wnioski o życiu całej prowincyi 
to za mało danych, to za słabe argumenty do 
uogólniania wszystkich i całości! 

Trzeba śledzić nasze życie. wniknąć w nie; 
trzeba poznać warunki naszej pracy, siły: za­
miary i chęci nasze, a wtedy dopiero rzucać 
kamieniem na winnych. Niewielka wprawdzie 
garstka inteligencyi prowincyjonalnej bierze 
inicyjatywę i czynniejszy udział w ogólnej pra­
cy społecznej; zakładal1ly jednak stowarzyszenia 
spółdzielcze, dobroczynne, ochrony, sale zajęć 
i t. p. i pracujemy w nich; zakładamy stowa­
rzyszenia. muzyczne, śpiewackie, teatralne; jed­
nem słowem pracujemy niegorzej, nii, garŚĆ 
ruchliwszych osób w Warszawie, a nawet, jeśll 
wziąć pod uwagę «granice możności» i nieza­
leżne 0(1 nas trudności zewnętrzne, robimy sto­
sunkowo więcej niż robi Warszawa. Pracujemy 
nie z próżności, nie przez egoizm, ale dla sa­
mej idei pożytku społecznego_ 

Co do czytania, to jeśliby przeprowadzić ścisłą 
statystykę ludno ci i czytelników, porównaw­
czo, z pewnością okazałoby się, że prowincyj a 
więcej kupujo książek i czyta, niż Warszawa, 
bo ma mniej rozrywek, prowadzi życie więcej 
skupione, zatem więcej ma czasu do czytania. 

N azywacie nas «filistrami» . Tak, jeżeli «fili­
ster» ma oznaczać człowieka cichej pracy, nie 
goniącego za skandalem i reklamą, człowieka 
nie oddającego się «bezdennej rozpaczy» i «kon­
templacyi nagiej duszy»-to jesteśmy filistra­
mi! U nas niema niebieskich ptaków, niema 
szlifibruków, n iema ludzi żyj ących wyłączn ie 
plotką, niema kokot, niema złotej młodzieży­
tu każdy musi pracować. 

Macie za złe pismom prowincyjonalnym, że 
rzadko kiedy wyczyta się IV nich coś opartego 
na gruntownych statystycznych studyjach pro­
wincyi-a poka.żcie nam coś poclotmego u sie­
bie, choć macic śroLlki potemu i ludzi specy­
jalnie podobnym pracom niby oddanych! Znalazł 
się wreszcie i taki, który pismom prowincyjo­
nalnym stawia zarzut, iż nigdy wyczytać w nich 
nie można nic takiego, «coby ździwiło, coby 

o zniszczenie znaków granicznych między dwie­
ma włościańskiemi posiadłościami. W tego 
rodzaju sprawach bywa zwykle przez sąd sto­
sowana, po uwzględnieniu wszelkich łagodzą­
cych okoliczności, kara pieniężna do wysokości 
50 rb., względnie areszt do jednego miesiąca. 

Na ławie oskarżonych zajął miejsce «nasz do­
broduszny chłopek», a obok niego quaąi «obroó.­
ca» o wyrażnie semickich rvsach. Swiadków 
powołano trzech: poszkodo,vanego, jeometrę, 
który wytykał granicę, i włościanina, który 
widział: jak oskarżony niszczył znaki graniczne_ 
Sprawa nadzwyczaj prosta, jasna; śledlltwo są­
dowe ciągnęło się zaledwie parę minut. Po 
mowie oskarżającej prokuratora, zabrał głos 
«pan adwokat.» Lecz cóż on mógł powiedzieć 
wobec danych śledztwa? Trochę słów niezrozu­
miałych oczywiście dla swego klijenta i nie 
mających żadnego właściwie znaczenia-nic zgo­
ła, coby mogło wpłynąć na rezultat sprawy. 

Zaciekawiony, co też chłopa kosztowała ta 
trwająca 2 do 3 minut «obrona», zapytałem 
go o to. Odpowiedź 7.grozą każdego przejąć 
musi. «Pięćdziesiąt cztery ruble, proszę pamt, 
zapłaciłem adwokatowi.» Te dodatkolve «cztery 
rb_» jeszcze bardziej mnie zastanowiły, świad­
czyły one o pracy i trudzie obu stron przy 
umowie, zanim w kOllCU na tę cenę się zgo­
dziły. Pytam więc: «a ile od was on chciał?» 
«Sto rubli, proszę pana!» 

Do powyższego dodam, że ów «pan ad wokat» 
mieszka w tern samem mieście, gdzie odbywają 
się sesyje wyjazdowe wydziału karnego, a za­
tem koszlów podróży nic obliczał sobie. 

Podobne fakty są b_ częste, a ofiarami za­
wsze są nasi chłopi. Jest to straszny, nie­
miłosierny wy7.ysk ludzi nieświadomych, wyzysk 
który swą niemającą granic bezczelnością i 
\vyr7.ądzoną szkodą społeczną powinien zwrócić 
na siebie uwagę nictylko oburzonej opinii 
społecznej, ale i odpowiednich władz kraj 0-
wycIl. A. P. 

uderzyło-oburzyło». Czyż takie jest zadanie (Przyp . Bed.) Podejmowaną przez nas dawniej 
pisma wogóle, aby obrzncać błotem i tem zy- już kilkakrotnie kampaniję przeciw pokątne­
skiwać poczytność?!.. To dobre może dla innych, mu doradztwu, postanowiliśmy teraz prowadzić 
którym chodzi o wyróżnienie się i zwrócenie bez przerwy, bez wytchnienia, o ile oczywiście 
uwagi na siebie. My rozumimy pracę, dają- pp. prawnicy i ludzie mający jakąkolwiek sty­
cą pozytywne rezultaty. Budujemy o ile może- clIność z sądownictwem naszem, zechcą nall1 
my... a w żadnym razie nie burzymy, jeśli dostarczać potemu odpowiedniego materyjału. 
na to miejsce nic lepszego postawić nie jesteś- ~ 
my w stanie. Negować wszystko, krytykować 
najlepsze chęci, potępiać innych a wywyższać Nasze poczty i stacyjki pocztowe. 
siebie, to bardzo lat,,"a robota, ale do czego 
prowadzi?L 

Idziemy z postępem, odczuwamy wszystkie 
dawne i nowe prądy nurtujące społeczeństwo, 
stosujemy życie nasze do nowych potrzeb-ale 
nie chcemy marnować go dla niejasnych, mgli­
stych i nie dających się zrealizować Laseł ... 

-~ 

Wyzysk pOkątnych doradców. 
(Artykuł nadesłany) 

Do jakiego stopnia chłop nasz wyzyskiwany 
jest przez pokątnych doradr.ów, może jako przy­
kład posłużyć fakt następujący: 

Najednej z sesyj wyjazdowych piotrkowskie­
go sądu okręgowego była rozpatrywana sprawa 

(Kilka obserwacyj i jedna interpelacyja). 

Kilka tygodni temu zanotowaliśmy IV kronice ma­
ło na pozór znaczący ale nieodosobniony bynajmniej 
fakt, że list wysłany z micjscowości pOlożonej od 
Piotrkowa o 10 zaledwie godz in drogi, został wrę­
czony adresatowi w tymże Piotrkowie zamieszkałe­
mu.. . w półtora roku. Powiedzicliśl)lY Z umySłtl 
« małoznaczący na pOZór» i dodaliśmy, że jest to 
fakt nieodosobniony. 

Kto, tak jak my, jest stałym czytelnikiem l<roni­
ki we wszy tkich pismach, ten wie, że podobne 
«opóźnienia » zdarzają się kilka razy do rokn; a 
kto prócz lego ma bezustanne Z pocztami stosunki, 
ten jeszcze wie, że opóźnicnia te są tylko j ednym 
z wielIt symptomatów niedomagania poczt naszych. 

Gdzie niema kolei niedołężna komunikacyj a ko­
łowa, lub mała liczba pociągów pocztowych, lub 
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niezawsze najkrótszy szlak pocztowy(*), wreszcie 
wypra wianie poczty do dalszych miasteczek 3 zale­
dwie razy na iydzie6-wszystkie te przyczyny wpły­
,,,ają ujemnie na pośpiech w doręczaniu korespon­
dencyi, a nawet ułatwiają jej zagubienie. 

O ile jednak wyż przyLoczonemi okolicznościa­
mi można sobie jeszcze wytłumaczyć jednomzowe 
zaginięcie listu lub gazety, o tyle przyczyny te by­
najmll1eJ nas nie objaśniają ilekroć zachodzi 
fakt chronicznego przepadania gazet. A takie wła­
śnie 2 fakty, przytaczamy poniżej , pozostawiając 
je bez komentarzy. 

Dnia 24 czerwca r. b. biuro prenumeraty pism, p. f. 
«Unger» w "Warszawie, zaprenumerowało « Tydzień» 
dla swojej « Sprzedaży pism na stacyi kolei Kali­
skiej w Basku». Otrzymawszy zamówienie to, ek­
spedycyja nasza natychmiast «Tydzieil» pod wska­
zanym adresem za deklaracyją (t. z. «uakładną»), 
niezwłocznie zaczęła wysyłać i wysyła go bez przer­
wy. Tymczasem d. 9 października odbieramy z War­
szawy list od p. Ungra, w klórym donosi nam on, 
że «jego biuro sprzedaży pism na stacyi Łask kolei 
Kaliskiej nie otrzymuje zaprenumerowanego w d. 
24(VI «Tygodnia», wobec czego «uprasza o wysy­
łanie lakowego od października, licząc oczywiście 
prenumeratę od IV kwartału!.. To fakt naj świeższy. 

A oto faki drugi jeszcze charakterystyczniejszy. 
Szedł «Tydzie6» przez szereg lat do pana B. w Ło­
kotowej Woli przez Rogów, a że szedł jak się 
rzekło przez lat szereg, pomimo więc, że prenu­
meraty od lipca r. z. p. B. nie uiścił, pismo, 
jako stałemu prenumerat.orowi, bez przorwy pod 
dawnym adresem wciąż wysyłaliśmy. Atoli 18 sier­
pnia l". b. etrzyll1ujemy list od p. M. z Rogowa, 
w którym donosi nam, że: «przez omyłkę wręczyła 
«mu poczta egzemplarz «Tygodnia» adresowany do 
«p. B. IV Lokotowej Woli; ponieważ zaś p. B. z Ło­
«kotowej ,,~T oli wyprowadził się jeszcze przed rokiem 
«do Rawy», więc p. lVI. donosi nam o tem, by~my 
napróżno pisma nie ekspedyjowali. Odebrawszy list 
pana 1\1. napisaliśmy niezwłocznie do stacyi poczto­
wej Rogów z zapytaniem, czy i komu «Tydzień » 
adresowany do pana B. wręczala. a jednocześnie 
napisaliśmy do pana B., czy « Tydzień» odbierał .... 

Pan B. odpisał nam, że ani jednego «Tygodnia», 
od czasu wyprowf\dzenia się swojego z: Lokolowej 
Woli nie odebrał «bo mu go nie przysyłano » ; 
poczta zaś z Rogowa nie odpowiedziała nam ani 
słówkiem ... 

Zwracamy się pr7.eto teraz, tak do poczty w Ła­
sku, jak i do poczty IV Rogowie (do tej ostatniej po­
wtórnie) z zapylaniem, czy i komu wręczały: pierw­
sza, egzemplarz «Tygodnia» adresowany do «Sprze­
daży pism Dngra». druga do p. B. IV Łokotowej 
Woli. 

Powtarzamy, że przytoczyliśmy tu tylko 2 fakty 
z wielu. jakich jesteśmy bezpośredniemi świadkami 
lub ofiarami od lat 25! 

(*) Jak nj!. do Żarnowa o 3 mile od Sulejowa, list 
z tegoż Sulejowa iść musi: 2 mile IV przeciwną stronę 
do Piotrkowa, z Piotrkowa koleją wiedeńską do Kolu­
szek z Koluszek drogą Iwangrodzko-Dąbrowską do Opo­
czn~ i dopiero z Opoczna 2-kołową biedką 3 mile do 
Żarnowa! .. 

Zamiast pomnika. 

TYDZIEN 

pani Emilii Krzywickiej, prosząc Je], by ten 
skromny czyn llznać chciała jako dowód nie­
wygasłej miłości, czci i uwielbienia. jaldem ją 
liczne grono jej uczenic otacza. Nadmienić na­
leży, że z biorących udział w zebranym fun­
duszu uGzenic naj starsza liczy lat 65, najmłod­
sza lat 18. Długo tedy trwał owocny posiew 
czcigodnych sióstr Krzywickich, ale też i plon 
zbierają obfity, widząc, że w większości ziarno 
na urodzajną padło glebę. 

(*) Dalsze na tell cel ofiary przyjmują: pani Helena 
Strahlerowa w Piotrkowie i EmiJija Jurko\\'ska w Czę­
stochowie. 
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tecznego, który się odbędzie w dd. 19 i 20 
grudnia. 

- Na WI}isy dla uczniów mIejSCowego gi­
mnazyjum. wczoraj po faktycznem wyjściu już 
niniej szego numeru, odbyło się w teatrze tu­
tejszym przedstawienie amatorskie składające 
się z dwócL części koncertowych i jednoaktów­
ki Przybylskiego «Bzy kwitną». W przedsta­
wieniu rzeczonem przyjęli łaskawy współu­
dział pp. A. Cha\\"łowska, S. Rudnicka, S. Ja­
kowski (fortepian), J. Dygas (śpiew), A. Brandt 
(skrzypce), S. Jasiel'lski, A. Hirszowski (wio­
lonczella) i Bilillskiego (akompaniament). 

- Druga wieczornica IV sali Tow. Dobr. 
urządzona została wyłącznie prawie staraniem 
p. A. Łazuckiego, który uprzejmie udzielił ki­
nematografu i pianoli i sam kierował przedsta-

- Ogólne zebranie. Na dziś, dnia 15 li- wieniem. Nadto do uprzyjemnienia wieczoru 
stopada, w sali Towarzystwa Cyklistów na- przyczyniło się trio ślicznie wykonane przez 
znaczone zostało pierwsze nadzwyczajne zebra- pannę Z. Gerberównę, oraz pp. Brandta i Ger­
nie ogólne, w celu zdecydowania, jak ma być uera. 
stosowany § 5 (lit. b) § 6 obowiązującej usta- - Przy rewizyi fauryk wód gazowych 
wy przy wydawaniu zapomóg i w celu powięk- i owocowych lekarz ' miasta znalazł dwie z nich 
szenia ouecnej liczoy członków . Jankiela Gruss i Szmai Friszer'a, nieodpo-

- Ogólne zebranie członków Straży Ogni 0- wiednio Ut'ządzollemi i takowe polecił bez-
wej Ochotniczej odbędzie się d. 22 O. m. w ce- włocznie zamknąć. . 
lu zatwierdzenia oudżetu na rok 1904. - 'l'rzecbsetną rocznicę uJ'odzin ks. Au-

__ 'lutej sza kasa posagowa, w ciągu krót- gustyna Kordeckiego obchodzić będzie uroczyś­
kiej swej egzystencyi wypłaciła już 48 posa- cie kościół na Jasnej-Górze w d. 16 b. m. Dziś 
gów. Członków ma 500, a kandydatów na IV niedzielę, jako w wiliję uroczystości o 9-ej 
członków przeszło 600. Na dzisiejszem posie- rano uroczyste nabożeilstlVo przed cudownym 
dzeniu ogólnem zarząd ma prosić zebranych ob:~~em B~garodzicy-w pOni~dz!a~ek z~ś na­
o upoważnienie do przyjęGia 500 kandydatów ?~~enstwo załobn~ za [undatoló" l ~Oblo~zle­
w poczet członków . Byłoby w takim razie JÓ T zako~u, gdyz za duszę ks. Kord.ecl(~ego, 
tych ostatnich pelne 1000, tj . ilość, podług J~l\o. zmal lego. ,tak dawno, ,~eclł~~ plz.eplsów 
ustawy, maximalna. kośCloła nabozens.two ocl być SIę me ~oze. 

_ Podrzutek. \V ubiegły czwartek na --:- Nowy szpItal w. Czę.stocboWIe Pla~y, 
szosie Woloors!ciej, pod pierwszym mostem za sZI~ltala. ~v Czę~t~choWle T ~I z!cl:ylnYI.n ~VI1l0~ 
miastem, znaleziona została tylko co urodzona sl~le?1 p:zesłan~ z08t~ły do zat" leI clzenl~ "ła~z.l 
clziewczynka, której oddaniem na wykarmienie mllll~telYJal.neJ, mieJsce. zaś pod ?udo" ę. ~rze-
zajął się miejscowY' magistrat. znac~ono pIZy .no,~eJ uliCY Ja~neJ, w m.leJsco-

. . .' . WOŚCl zadrzeWlone~. BudO\1"a l urządzema we-
- W~k?I~J~llle. W.e czwartek ,d. 12 b. wnętrzno dokonane będą funduszami kapita­

m.,. noa IozJez~:tao BugaJ. 3 ko?cowe wa~ony listów francuskich z pp. Jerzym i Eugeniju­
poc~ą,,~ I~ol~jln SuI~.ow.slneJ (przychodzącebo o szem braćmi Leblanc na czele. Nowy szpital 
G-e~ wlCc~or em. do ~ lOt~ kowa), nała?o.\V~?e :0- częstochowski będzie urządzony dla 400 chorych, 
warem, \\ykol:ll~ SIę· W~go,n~ p~sazer~lde do- będzie posiadał, óprócz wygodnych sal ogól­
~nały tylk~ SIlnego w~tIZąs~lC~la. \"'ypadku nych, osobne pokoje dla chorych, ,a także 
zadnego me było. Tal IV CIąoU noc,) dopro- ambulatoryja wygodne dla cllorvch przycho­
wadzono do porządku. . dzącycL. Roboty bndowlane rozpoczęte być 

,- 'l'ro~u~r. zdradlIwy przed bram~ domu mają bezzwłoczne po zwrócel1iu zatwierdzonych 
S~-ów ~Vyz~ll,le~vlczóW został. gr?lJ.tow~lC pr~e- planów kosztorysów, co też nastąpić ma nie 
łozony l dZlŚ me. przedst~wla lUZ lll~bezplC- później, jak z przyszłą wiosną. 
CZ~lls.twa. NatomIast. nal~załoby poleclć.l~rze- _ Biblijoteka dla Jasnej Góry. Wszy­
łO~~~I~ podob:le~o tl?tuaru. obol~ POS:S!l p. scy wydawcy warszawscy na wezwanie «Kur. 
Kngera, na 1\'prost glmna~YJlJm zenslnet>?, na Wars~awllkiego}) :;;godzili się z całą gotu\yością 
którym dwóc~ naszych zna}~1l1rch pan D: l pan nadsyłać na ręce redakcyi tego pisma książki 
C: w trh dl1lach)rze,~rócll~ się, a trzecI. om~l z przeznaczoniem ich dla oibJijoteki na Jasnej 
me. Z\\ Ichnął. ]].0,,1. T~ otuar ów odznacza ~Ię Górze, w klasztorze 00. Paulinów. Między na­
wYJątkow~ melównośclą a. P?dcz.as błota, .me.- desłanemi juź dziełami znajdują się nietylko 
~hal~ zon oczy~zc~any, 10.1n SIę , tak ślizgi, wydawnictwa ostatniej doby, ale i cały szereg 

Skoro w d. 12 lutego 1893 r. około teum- ze mepodobna ~l zejść po mm pe" ną .nogą· cennych utworów z lat poprzednich, nawet 
ny Ś. p. Felicyi Krzywickiej zgrupowało się - O. chodmk •. Coraz przy~)yw~ ulIcom na- bardzo dawnycll. Prawdopodobnie za przykła­
w Piotrkowie grono jej uczenic, postanowiły szego .mlasta c~odlllkó.'" szerokIch l 'Vfgodnych, dem kolegów warszawskich pójdą i wydawcy 
one uczcić pamięć jej pomnikiem. Do wyraże- al~ mebrak tez w~bolsty~h br~kó~v l pełnych z miast innycl!. W taki sposób w niedługim 
nia jednak tego żalu, który czuły po zmarłej, d~lUr as~altów: MIędzy mnenll Wiele po~osta- czasie da się zebrać na Jasnej Górze książni­
tej czci, miłości i uwielbienia, z jakiemi tuliły WI.a do zycz~n~a bruk na. ul. Pocztow.e], . ku cą., zawierająca całokształt tego wszystkiego 
się do pozostałej swej ukochanej przełożonej, UlICY «Ode~lueJ» ~Ro~szycluem:l' Prze~ml~śclll); co literatura naukowa i literatura piękna wy­
pani Emilii, nie nadawał się żaden kamień; brak w tej CZęŚCI .nl~9 ~hodmka, daje SIę ~d- dały trwałego w tym czasie, odkąd książnica 
zakrzątnęły się zatem około zebrania odpowied- c~uw~ć tern dotklIWIeJ, ze w~ku~ek w~mesre- jasnogórska, niegdyś bardzo bogata, poszła w 
niego funduszu z przeznaczeniem go na pomoc ma kIlku nowych domów na te] UlICY ZWIększył, zapomnienie u społeczel'lstwa naszego. 
dla pracujących na polu pedagogicznem. I oto się ~'uch i na ?~awianej .cz~ści ~l: Poc~towej. - Zbrodnia. W ubiegły poniedziałek we 
IV d. 7 b. m. dwie z byłych uczenic, a miano- K:0mecznem te.z Jest p~łozen~e. ml~jSCaml chod- wsi Murowaniec znaleziono w Pilicy zwłoki 
wicie panie: z Komornickich Strahlerowa i z Koś- mka ku. koleJc~ S~leJowskleJ az do rogatek, mieszkańca tejże wsi Józefa Petruzela 47 lat. 
mińskich Jurkowska, w imieniu koleżanek zło- tam, gdz~e go braklJJe. . Sekcyj a dokonana na zwłokach przez d-m 
żyły w tntejszem Tow. Dobr. rb. 1000(*), prze- - WIeczorek t~neczny w. sall TO~\Tarzy- Wolskiego - wykazała iż denat był zabity 
znaczając je na utworzenie «Funduszu imienia stwa DobroczynnośCI, ~wukro~me zapow.la?any dwoma wystrzałami , skierowanymi w okolicę 
siostr Fel1:cyii Em.ilii K~·:tywickich». na ~. 14 b. m. zost~Dle. odłozony na dZlen 21, żołądka a następnie w serce, z odległości kilkn 

Fundusz ten wraz z wszelkiemi sumami ja- ~zyh na następną Dled~lelę· .Początek. zabawy, kroków, a następnie dopiero wrzucony do wody. 
kie na ten cel w przyszłości wpłynąć mogą, Jak zwykle o godz .. 7-ej, kODl~c ? l-e]; tlJalety Zbrodnia dokonaną została w celu rabunku, 
służyć będzie na nizkoprocentowe pożyczki dla skromne, bufet taDl, cena weJŚCIa kop. 45 od gdyż nieboszczyk nosił ciągle przy sobie rb. 
nauczycieli i nauczycielek prywatnych; odsetki osoby. 300 złotem. Z ciała zabitego wydobyto 7 loftek, 
zaś obracane będą na zapomogi bezzwrotne, dla - Ilość zabaw projektowanych w Tow. które posłużyły do odnalezienia zbrodniarza, 
nie mogących pracować nauczycielek- polek, Dobr. została zredukowaną, odbędzie się ich tylko okazały się one bowiem identycznemi loftkami, 
wyznania katolickiego, z przyznaniem pierw- trzy: wieczornica, czarna kawa i niedzielny jakiemi była nabitą fuzyja p. F., którą miał 
szeństwa piotrkowiankom. wieczorek z taiIcami. Za to komitet dochodów przez jeden dzień ogrodnik jego. Winowajcę 

W d. 8 b. ID. kilka z pań uczenic wręczy- niest~łych Tow. Dobr. od dziś już energicznie aresztowano w Piotrkowie na foksalu, IV chwili 
ły kopiję powyższego aktu czcigodnej jubilatce. się zakrzątnął około urozmaicenia bazaru świą- gdy chciał wyjeżdżać. 
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- Włościanie okolic Tuszyna zamierzają Wskutek tego stowarzyszeni są zmuszeni po 
założyć spółkę rolniczo-włościańską na wzór dawnemu pożyczać pieniądze na lichwiarskie 
«Jutrzenki» miechowskiej. Założycielami tej procenta. 

3 

Z DAL~ZY~H ~TRON. 
spółki będą włościanie z gminy Brójce. Spółka _ Cenzurowanie «Kuryjera Sosnowieckie- Do Chęcin-w dniu 24- z. m. przybyla 
ohejmować ma wsie: Rakową Wolę, Wardyń go» z decyzyi ministeryjum spraw wewnętrz- komisy ja złożona z inspektora dyrekcyi sza­
i Brójce. Jako główni inicyjatorzy pl'ojektowa- nych powierzonern zostało radcy administra- cunkowej, naczelnika powiatu i inżyniera po­
nego stowarzyszenia figurują włościanie: Józef cyjnemu piotrkowskiego rządu gubernijalnego wiatowego w celu odebrania pod zarząd mini-
Sajduda z Rakowej Woli i Antoni Gładysz p. Zatajewiczowi. steryjum oświaty zabudowalI po b. klasztorze. 
z Wardynia. Wzorem pokrewnych stowarzy- ~I' t t S l' ł d Zarząd nad zabudowaniami, który do tej pory 

ł - lT agls ra osnowca s uerowa na 1'0- pełnI'! lcapelan ml'e,iscowy, powierzony został szeń, spółka projektowana będzie mia a na ,/ l 'l n' ozp r ą ~ 
l h l l gę sąuową s cargę o lllewy (O ame r o z - nauczycI'elo'''I' szlroły ml'e,iskl'e,i, p. Bulskiemu. celu spro"'ac zanie z pierwszyc rą <: u epszo- d" l . r ",.. ~ ~ 

h zema, mającego na ce u rozszerzeme u ICy Z te!2:O po\vodu «'Tazet« KI'elecka» pl'sze: «Jest nych narzędzi rolniczych, ulepszonyc narzędzi St N' , l' , 'l dół ś ' , u \l <. 
h ,aro- lemIeCnej, przecIw (O w m wa CI018- nadzl'e,ia, z'e ml'nl'stel'YJ'um oświaty przYJ'ąwszv• rolniczych, ulepszonyc gatunków zboża i wo- l . l ś ' " l' P F ~ ,l 

\ k' om mer Ul', tOmo CI na powyzszej li lCy p, . lla własność zabudowanl'a, nl'e poz,voli stać im gól e podniesienia gospodarstwa włosciańs lego ' O Ch d 'ł t "t h t ' d 
l l . o Zl o U o przesumęc18 SZ ac e l a- nI'ellz'ytecznie l' założy szlrołę niższą rzemieślni-rolnego, Dzielną pomoc okazują w tym wzg ę-' t ób ' , h d 'I' '-

me w en spos IJllejSCa na c o ni n, czą, do któI'e,i ludzl'e' zaI'ó,vno mie,iscowI' dzie ks. Antoni Zagrzejewski, proboszcz miej- _ ~ ~ 
l tó ' 'l' ł - O oświetlenie ulic Sosnowca stara się J'ak olroll'CZll'l w'~dychaJ'ą. Do J'eclnei szkólki scowy, ( ry pop18ra gorąco USl Olrallla \\' , 0- , ,,- 'J 

ścian) oraz dr. SL Skalski z Tuszyna, który Towarzystwo gazowe, Zadeklar0wało ono oświe- w Chęcinach uczęszcza 115 d7.ieci nauczyciel 
zwrócił się jU7. do zarządu stowarzyszCl'1 «Ju- tlenie ,miasta 35,0 latarniami gaz?wemi.' za ~a- jeden». ' 
trzenka» w J\IiecltOwie i «Zorzy» W Warszawie, ką samą, cenę, Jaką dotąd płaCIło mIasto za -- Wykopalisko. Włościanin z .Tałowąs, Ma-
z prośbą o dostarczenie odpowiednit;h w ska- 26 latam .ele~trycznych. . " teusz Sobczyński, posiadający grunta w Mar-
z6wek, na podstawie których możnaby opra- - O blbbJotekę publIczną ?OpOmln~ ~Ię cinkowicach, odległych o wiorst 4 od Opato­
cować odpowied nią do warunków miejscowych «Gaz,eta Radom~ka» ,dla, ,Rado,l11~a, uw~zaJ~c wa, orząc w polu, natraftł, jak pisze «Gaz , 
ustawę. za ,mew,ys~~rcz~Jące IstmeJące JUZ w ,m~eścle Rad,», na 3, armatki żelazne lane, z których 

dWIe blblljotelo:, ~ow. Dobroc~ynnośCl l Re- jedna miejsza a dwie większe, nabite i za­
- Z Tuszyna. Lic7.ba członków kasy po- sursy ohywatelsk18j! C? na to PlOt~ków, w lctó- gwożdżone, nadto w pobliżu zualazł 7 moździe-

życzkowci w Tuszynie dosięgła setki, a obrót b l t t h t h R d 
~ rY,ill ,ra,( ~~we ? yc mewys arczaJącyc a 0- rzy żelaznych rozmaitej wielkości, z których 

ogólny 17 tysięcy rb. Zarząd kasy wobec te- I11IOW1, b.lbhj.ote~(, , '" . , jeden nabity kulą. Przedmioty znalezione zło-
go zamierza kupić kasę ogniotrwałą· - ~l~mlalUe gub. radom sIneJ l .lu~leclneJ żone zostały w biurze naczelnika powiatu, skąd 

- Pan Naczelnik gubel'llii wyraża suro- dos~awlaJą do Sosnowca znaczne partYJe kar- zapewne przybędą do rządu gubernijalnego 
wą naganę policmajstrowi m. Częstochowy rad- tOfll, które są sprzedawane po 1 rb. 50 kop. w Radomiu w celu przesłania ich do muzenm ar­
cy kolegijalnemu ,"on Nerlichowi za nie zasto- - 2 rb. korzec., Dosta,~~ ta, jak donosi «Kur: cheologiczn~go w Moskwie lub Petersburgu. 
sowanie odpowiednich środków, celem stłumie- Codz.», znaczme ZmUlej szyła dowóz kartofli W R d . 'k d . G P l 

1) - a omlu-Ja ono SI «az. o ,-' 
nia nieporządków, które miały miejsce w m. z rus. . . " , ' ukazały się w obiegu monety złote, w których 
Częstochowie IV d. 8 września r. b. ,- Na Śt o<lln na~d{Owe dla mł?dZlenca z l\Il- rylcem wyżłobiono głębiej litery, wybite na 

, . .. . • . lejowa zadeklarowall w dalszym CIągU: ks. Jan- " , 
- Tow. akc. manuf(ll~tUly suklenmczeJ l l' 111'1' 'b ~ " , A P około monet, usuwając w ten sposób część 

A G B t Z · 'ł 1902/3 wws n z 1\ 1 eJowa I . ;) mleslęczme, p. . a- ł t B k 't t k 'd ' t k' , • • 01'8 W glenu oSIągnę o w r. , " l' P' t k k 50 ' , . ' 'k z o a. an pans wa po rąca z az ej a lej 
mianowicie od 1 lipca 1902 r. po 31 mal:ca jt~,~n z 'blO! owa op. mleslęczme l s. monety po 60-75 kopiejek. 
1903 r., t. j. IV ciągu 9 miesięcy, zysku rub, 1'1 onogfil: ·Z' k' 'k ł' d le 'dl - Kielecka szkoła handlowa została otwo-95431. -- , al ,a. a ,leCI z ozony ,w re a CyI a , ' a 

, .•. . uczemcy gllTInazy) um, wręczylIśmy za odpo- lzona w ubleołą środę· 
- Tow. ak~. manufaktury plott:kows,łueJ wiedniem pokwitowaniem matce jednej z ucze- - Płocki komitet opieki nad chore mi dzieć-

na eksploatacYI zeszłorocznej fabrykI pomosło nic. mi rozpoczął rozdawać chorym i powracają-
straty rub. 210,435.G8. - Do dziSiejszego numeru "Tygodnia" dołącza cym do zdrowia a niezamożnym dzieciom mleko. 

- Tow. akc. przemysłu chemicznego się prospekt Towarzystwa wyrobów z kauczuku i linoleum _ Lublin uzyskał pozwolenie na zaprowa-
P b·· • h ' ł l l t' ,Pl'owodruk>, 

W a IJlllllcac OSiągnę o z e csp oa aCyl za- ~.~ dzenie tramwajów elektrycznych. 
kładów w l~oku 1,9~2 / 3 dochodu brutt? ru~., _ Lublin (Kor. «Tyg.»). W tych dniach 
142,560,85 l wydZIelIło z tego na amortyzacYję Zm1any W anchowlBnstwlB, naJWyZSZB nagroay, oazmZBnla zostało ogłoszone sprawozdanie Lubelskiego 
rub. 32,87~. .. •. ~ Towarzystwa Muzycznego, obejmujące okres cza-, r l ~Vzmesl~n~e, trzec~eg,o dkośc~oła e,~an- Wikaryju z parafli N. M. Panny w Warsza- su od 1 lipca 1902 roku do 1 lipca 1903 r" 
g18 IC nego w ? Zl, za pwmą ze ze ,ran e 1'0- wie, ks, Stan, Kazański, zatwierdzony w godności czyli piąty rok istnienia towarzystwa. Jak 
gą składek llUblLcznych, zostało zaprOjektowane administratora parafii Bratoszewice p-tu brzezińskie- się ze sprawozdania tego dowiadujemy w osta­
przez grono mieszkańców. Plac,położony w po- go, Wikaryjusz parafii Koniecpol, ks. Stefan Miiew- tnim roku sprawozdawczym koncertowali w Lu­
Uliżu budującego s ię kościoła Sw. Stanisława ski, przeniesiony w godności administratora parafii blinie m. in., Bandl'owski \ Myszuga. 
kosztować ma 40000 rb. Dobryszyce w pow, radomskowskim, Kapelan przy Orkiestra Towarzystwa składała się w b. 

- Ile kosztuje cenzura~ Według «War. szpitalu sosnowieckiego Towarzystwa kopa1l1 węgla roku z 226 osób, chór męzki liczył 31 llczestni­
Dn.», który opiera się na budżecie ministery- i zakładów we wsi Pogoń, ks. Aleksander Frelich, ków, do chóru żeńskiego należało 24 pań, Do­
jurn spraw wewnętrznych koszta utrzymania zgodnie z prośbą przeniesiony został na miejsce chody wynoszą 7214 rubli 88 kop" wydatki 
l l't t n en Ó l' nad o n d nadetatowego wikaryjusza parafii Sosnowiec z miej- 5774 rb, 27 k. Przewyżka więc w dochodach com e u ce zury, c zor w z ru a scem zamieszkania przy kaplicy we wsi PogOJl, 
drukarniami wynosi na gubernije Królestwa Nadetatowy wikarl'jusz parafii Dąbrowa-Górnicza wynosi r. 1440 rb, 61 k., którą to sumą po-
Polskiego 39,800 rb. z czego na Warszawę przy- w pow, będzińskim, ks, Mieczysław Rogój ki, na kryto zaległości z roku zeszłego. 
pada: 30,100 rb. na komitet cenzury i 5,000 własne żądanie uwolniony został od zajmowanych W dniu 4 b. m, odbyła się pierwsza wie-
rb. na dozór nad drukarniami, oraz 4,700 rb, obowiązków, czornica z udziałem pp, Ady James i Edw. 
na cenzurę w Łodzi. - Przez Najwyższy Ukaz z d, 27 wrzośnia r. b, Podgrabińskiego; sala była zapełnioną po brze-

- Tow. akcyjne Milowickich zakładów dany do wydziału cywilnego uwolniony został od gi. Erwt~. 
żelaznych postanowiło powiększyć w dwójna- obowiązków, zgodnie z prośbą, z emeryturą i mUI1- - Mieszkańcy Homla poczynili starania 

- durem, doktór medycyny, p, o, gudernijalnego in-
sób kapitał zakładowy 1300000 marek, celem spektora lekarskiego, rzeczywisty radca stanu Do- O uzyskanie pozwolenia na odprawianie proce-
urządzenia drugiego wielkiego pieca w gub, brzelewski, a p. o. inspektora lekarskiego gub, łom- syj katolickich po za murami kościelnemi, na 
radomskiej. żYl1skiej, doktór medycyny, radca stanu, Brandt, co jednak otrzymali odpowiedź odmowną. 

- W llilowicach zostało zatwierdzone To- przeniesiony na p. o, inspektora lekarskiego guber- - Katedra Płocka została gruntownie oc1-
warzystwo spożywcze. ' nii piotrkowskiej, Referent do spraw miejskich p-tu nowiona. 

łódzkiego, radca honorowy, Wysznacki, przyłączony zo, 
- W Sosnowcu magistrat otworzył dwie stał do rządu gubernijaJnego piotrkowskiego bez pensy i. - W Grodnie powstać ma szkoła realna; 

szkółki początkowe. Dwóm jednak przemysłow- P, o. sekretarza sądu okręgowego piotrkowskiego, na cel ten miejsc.owa inteligencyj a zebrała już 
com tamtejszym i zarazem radnym nie podo- Grzegorz Kotlar, zgodnie z prośbą, uwolniony od 15000 rubli, Ad 1V0leaci grodz ieńscy postano­
bała się perspektywa. uiszczania na rzecz tych- służby , Urzędnik kancelaryi sądu okręgowego piotr- wili zało7.yć hezpłatne biuro porady prawnej 
że szkółek rub. 400 (przez każdego) rocznie, kowskiego Walery jan Budzillski, mianowany pomo- dla niezamożnych. 
wskutek czego, jak donosi «Kur, Codz,», pod- cnikiem ekretarza tegoż sądu. Na. wakujące miej- - W Radomiu powstała temi czasy udzia-
pisu swego odmówili. sce kasyj era I-go rządu kasy piotrkowskiej miano- łowa spółka szewców. 

wany kasy jer II-go rzędu tejże kasy, asesor kole-
- Na drodze wiedeńskiej IV obrębie Sos- gijalny, Kotyl1ski; na jego miejsce _ sekretarz tejże ,- Przed sądem przysi~głych w Petershur-

nowca od początku r. b, zdarzyło się 40 wy- knsy, registrator kolegijalny, BordzYJlski, na miejsce gll stanął w tych dniach szlachcic, inźynier 
padków z ludźmi, z czego 12 wypada na no- tego ostatniego-ka )jer I-go rzędu kasy częstochow- Witold Czekajell'ski, oskarżony o kradzież ze­
wo-budujący się 1\010 fabryki IIulschyilsky'ego kiej, No\\'akolYski; na jego miejsce-pomocnik na- garka z mieszkania przygodnej znajomej, i o 
most kolejowy. Smierć na miejscu nastąpiła czeJnika stołu izby skarbowoj, Szkodziński, a na sfałszowanie podpisu profesora G. na rachunku 
tylko w jednJ m wypadku, (<<Kur, Sosu.» miejsce tego ostatniego kancelista izby Skarbowej, restauracyjnym za spożyty posiłek. Podsądny 

T ' ] o 8 ęd s" SllJimierski, Naczelnik stołu piotrkowskiej izby skar- przyznał się do winy, a prokurator domagał Sl'ę - owarz. pozycz <ow -o 'zcz no ClOwe bOlYej, Stefan-Adolf Biernacki i starszy buchalter 
w Sosnowcu, jak donosi korespondent «Kur, kasy cżęstocholVskiej, sekretarz gubernijaJny, Anatol dlań kary surowej z uwaO'i na stopieJl jego 
Codz,», odmawia często kredytu potrzebującym Latl'l1ski , przenie ieni jeden na miejsce drugiego. wykształcenia. Ohrollca, adw. przys. Leop, 
członkom bez usprawiedliwionego powodu. ~~ I Blmnental) w gorącej przemowie narysował 
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przysięgłym olJraz nędzy inteligentnego prole- ny z funduszów gminnych. Łódź ma zaled wic 
taryjusza, który z głodu dopuścjł się przestęp- 3 ochrony (podczas gdy Warszawa 38), tyleż 
stwa. Przysięgli wynieśli wyrok uniewinnia- ma Lublin (Piotrków posiada 2 ochrony. Przyp . 
jCf,cy i zarządzili składkę na rzecz podsądnego! Red.) Dalej dr. S. stawia za wząr ochrony 

- Dawne tow. rolnicze w Kraju zachodnim w Jezio~'nie, Wilano',"~e, Marlca?h, Zyral:dowie, 
Adwokat witebski, p. W. Fieodorowicz, znaw- . S~erdyl1l,. Częstocho\Ylo wreSZCIe przy fabryce 
ca starożytności krajowych, nabył sf;arą pieczęć Fltzner l Gamper. 
Z napisem «P i eczęć białorusl<iego wolnego eko- - Reforma gubernijalna. Jak donosi «Siew.-Zup. 
nomiczDego Towarzy~twa» . W pelnym «zbio- Kraj,» do opinii gubernatorów rozesłano prqjokt 
rze praw» rosyjskich p. F. wykrył, że w r. reorganizacyi rządów gubernijalnych w calel1l 
1826, z inicyjatywy jenera.ł-guberuatora ks. pal1stwic. Rządy guberuijalne mają być znie­
Chowań kit'go, ogłoszono ustawę tego Towa- sione, a Ila ich miejsce utworzone rady guberni­
rzystwa "" celu podźwignięcia kraju z upadku jalne, które rozstrzygać będą wszelkie sprawy, 
po ruinie 1812 1'. Zadaniem Towarzystwa, dotyczące zarządu i gospodarst\"\"a miejscowego. 
podług u lawy, było szerzenie wiadomości po- -----9--dH~ 
żytecznych dla rolnictwa. Towarzyst \~U wów­
czas nadano starostwo korowail. kic. Zadnych 
śladów po sobie ta instytucyja nie zostawita, 
może dlatego, że wkrótce nastąpiły wypadki 
1831 r. 

- Pastor Plamsz w Wałku na Inflantach, 
za pełnienie posług religijnych dla osób pra­
wosławnych, został pozbawiony przez sąd swe­
go urzędu nazawsze. 

- Dzienniki moskiewskie donoszą, że Naj­
wyżej rozkazano, aby wszystkie szkoly począt­
kowe posiadały wydawane przez ks. J\Iieszczer­
skiego populamo-patryjotycznc pisemko «Dru­
żeskija Ricczi». 

-- W Petersburgu jak pi ze «Kraj»: «zmarł 
niedawno członek Synodu, MarkieR glówny 
dzialacz przy nawróceniu unitów [(Tólestwa 1W 

'wyznanie p1"Ctwoslctwne w 1·. 1875. 'W Syno­
dzie zasiadał od 13 lat; pochOdził z Galicyi 
i świeckie jego imię było Marceli Popiel.» 

- Pałac Wilanowski pod Warszawą zo­
stał gruntownie odnowiony przez inż. Iarco­
ni 'ego. 

W Poznaniu została otworzona akade­
mija, odpowiadająca mniej w ięcej uniwersyte­
towi. Z tego powodu cesarz Wilhelm uwa­
ża za ~tosowne wyrazi ć nadz i eję, że akade­
mija będzie godnie spełn i ać zadania pielęgnowa­
nia wiernopoddańczych uczuć i 11 iemieckiej 
kultury! 

- Kolonizacyja w Poznańskiem. Haka­
tysta Ke11Deman kupił dobra Gogolewo obejmu­
jące przeszło 1700 mórg. 

Wiadomości ogólne. 

Odpo/liedzialność pasażerów , jadących bez biletów 
zosiała powiększoną. Będą oni bewiem pocią­
gani do odpowiedzialności sądowoj na zasadzie 
§ 7G-2 ustawy o karach wymier;;;anych przez 
sędziów pokoju, który to })aragraf przewid uje 
karę pienieżną do wysokości 50 rb.. Tej sa­
mej odpowiedzialności podlegać mają osoby ja­
dące pociągami towarowemi. 

- Z piwowarsttla . «Gaz. Los.» dono, i, że '''0-
lJec utrudnicil, zapowiadanych dIn, browarów od 
nowego rokll w przedmiocie sprzedaży detalicz­
nej piwa, interesowani odnieśli się do ministe­
ryjul11 skuruu, ',"ykazując szl<ody,jakie pociągną 
za sobą projektowane ograniczenia dla rozwo­
ju przemysłu piwowarskiego. Niezależnie od 
tego, delegacyj a z łona piwowarów udaje się 
do Petersburga dla osobistego przedstawienia 
swych dezyderatorów. 

- Ochron prot/incyjonalnych jest 86, jak to za.zna­
czył d-1' Starkie\ricz na odczycie swoim na po­
siedzeniu wydziału hygieny ludowej w War­
szawie. Z tego na miasta przypada 58, na 
wsie 28: 'vV gub. warszawskiej jest ochron 31, 
w piot1·ko1Vskiej 28. Reszta \r sumie 24 przy­
pada na pozostałe gubernije. Nasza wieś nie 
ma prawie \rcale ochron; wszystkie tu podane 
znajdują s i ę albo w miastach i miasteczkach, 
albo przy cukrowniach i fabrykach. Kielecka 
gub. nJ) . ma zaledwie jedną ochronkę w Kiel­
cach, na wsi ani jednej. Bardzo upośledzone 
pod względem liczby i jakości ochron są gu­
bernije wschodnie, jedynie Sterdyń p. Lud wi­
ka Górskiego ma wzorowo urządzoną ochronę, 
nadto w gub. siedleckiej powstały dwie ochro-

z BIBLJOGRAFII I PRASY. 

"Gazeta Polska" prenumeratorom swoim ro­
zesłała zeszył '15 «Powszechnej Ilustrowanej His ­
toryi sztuki» Springcl'a. 

- "Glos" rozesłał swoim prenumeratorom zeszyt 
IV «Psychologii » 'Yundta. 

- - . Kuryj er Codz ienny. roze lał prenumeratorom 
swoim [) arkuszy «l\largiera » Władysłalya Syrokomli. 

- Osobliwe denuncyjacyje. ,y jednym z tygodników 
warszawskich \\' korespondencyi z Krakowa znaj­
dujemy na~tt;pujący ZIHOt: «Prasa szoll'ini tyczna 
syst(>maty~n i e dopuszcza ię denuncyjacyj - ba,d~ 
oryginaln~~c h, ba,dź leż obficie czcrpanyclJ ;-: «1laly­
czanina :> . Oj, panie korespondencie! czy n ie na­
leżałoby trochl/ us ilniej myśleć nad tem co i ę piszę? 

- - < Prze gląd Pedagogiczny . rozesłał prenumerato­
rom swoim tytułem dodatku piewszy arkusz « IU­

dyjów nad dziećmi i tOSllllku ich do wychowania». 
- - . Zdrow ie . za listopad wyszło i zawiera: dr. 

SL Gałecki- « Przewlekłe zatrucie tytuniem »; E. 
Geisler «Przepisy ochronne przy porażeniu prądem 
elektryczn)'m» i «Ochrona pracujących od kurzu », KI. 
Lazarowicz-<Przepisy hygieniczne dla praco\m ików 
fabrycznych i rzemie~Jniczych» d-T. B. Jak imiak­
«Udzial tow. IIygien icznego IV wystawie włośc i all­
ski ej w Miechow ie.» Streszczenie prac z dziedz iny 
hygieny; Z Warszaw kiego Tow. hygien icznego; 
Biblijografia; Wiadomości bieżące; korespondencyje, 
Meteorologija. 

- W . Gońeu Porannym> p. Kazimierz Barto,zewicz 
tak kOllczy jeden ze swoich odcinków : N a szczęście 
mamy Judz i, co biednemu Zachodowi idą z matm·y­
jaJną pomocą. «Nasz» Reszke sta\"ia francuzom 
leatr. Stalyia swoim kosztem, bo u nas aż ię prze· 
lewa, a biedna Francy ja musi siedzieć w knajpie, 
niemając na «saloniki. » TylJ\O polak może być tak 
wspaniałomyślny, tylko polak umie tak spełniać slve 
obowiązk i względem narodu ... obcego. To też taka 
-duma ruzpiem me piersi, że brak mi poproslu słów, 
abym mógł godnio wyraz ić swoje uczucia. Obaw iam 
się nawet, że gdybym «godnio», to jest stosownie, 
je wyrażał, lo mógłby je źle zrozumieć i wytłoma­
czyć jaki « cymbał brzmiący» i jeszczeby mnie po­
sądzono, żo rzucam kamieniem na chwaly narodowe . 

- Warszawskie Stow. Techników przedsiltbierze 
wydawnictwo księ~i adresowej prżemy lu fabryczne­
go IV Króle twio Polskiem. W tem też celu roze· 
słany został przeJll~'słowcoJll kwestyjonar)'usz, obej­
Jllujący cały szereg pytalI IV celu poinformowania 
redakcyi projektowanej księgi o danym zakładzie 
przemy lowym. 

c :S: o 

LISTY OD REDAKOYI. 

Panu Ed·do. rmieścić nie mogliśmy z przyczyn 
od nas niezależnych. 

- Sprawozdalli e z «Wieczornicy', odbytej w d. 
8 b. m. i r. na rzecz Towarzystwa Dobroczynności dla 
Chrześcijan \1' Piotrkowie. , 

l'RZYCHOD: 
Za bilety wejścia . . . 
naddatki . . . . . . . . . 
z bufetu otrzymano netto . . . 

Razem 
nOZCHÓD: 

za wypo:i:yczen ie pian ina. . . . 
za nastrojenie fortepianu. . . . 

. -16 
l 
8 

rub. 
rub . 
rub. 

57 rub. 

5 k. 
75 k. 
88 k. 
48 k 

3 ruh. .- k. 
l rub. 50 k. 

za przyniesienie i odniesienie fortepianu, 
pianina, pianoli i binematografu 

za usługIl. . . . . . 
za świece i węgiel. . . . . . . 
za afisze i bilety wejścia. . . . . 

Razem . 
PORÓW1IAXlE: 

13 rub. - k. 
l rub. - k. 

- rub. 32 k. 
3 rub. 87 k. 

. 22 rub. 69 k. 

Przychód uczyn ił. . . . 57 rub. 48 k. 
Rozch6d wyni6sł. . . . 22 rub. 69 k. 
Czystego dochodu było. . 34 rub. 79 k. l 111e· 

ni::tdze te wpłynęły do Kasy Towarzystwa pod :'12 555. 

nada Towarzystwa poczytuje sobie za szczególny obo­
wif!zek złożyć ninicjszem Swe podziękowanie W·mu A· 
ugustowi Łazuckiemu, który nie żałował nietylko swe­
go trudu, ale i wydatl,6w na wypełnienie niemal całe· 
go programu <wieczornicy>, dziękuje również młodziut· 
kiej amatorce p. Zofij Ocrber za jej grę na skrzypcacll 
przy łaskawym udz iale p. p. Gerbera i Brandta, nie 
mniej ~kłada (Bóg zapłać. WW. paniom: Byczkow· 
skiej i Wyżnikiewiezowej za zajęcie się bufetem. 

Nadmienia się przytem, iż z powodu trudności przy 
sprowadzeniu odpowiedn iego instrumentu do pianoli, 
oraz z uwagi na stosunkowo znaczny z tego wzglęgu 
wydatek, obecni na «wieczornicy> powzięli myśl. ahy 
Hada zaopatrzy ł a się w swój własny fortepian i w tym 
celu postanowili zl o:i:yć nadzie ofiarę na nabycie tako· 
wego, jakoż na ten cel wnieśli do Kasy Towarzystwa: 
pp. F. Nowicki 25 rub., B. Cudrowski 10 rub .. A. Bycz· 
kowski, Czyński, Chawlow ·ki, Dębs ki. T. Górzyński, 
M. Gl'abiJiska. .Jackoll-ski, .Jachimowski. F. KępillSki, 
.T. Ji:wiecillska, \V. Malinowski, Niepokojczycki, Pora­
ziński, tiobieszezański, rzednicki, znlJlacher, Wojewódz­
ki i Wyimikiewicz po 5 rub. każdy i l\1ońkowski l r. 
czyli razem na kupno fortepianu dla Towarzystwa 
wpl ynllła dot~d do Kasy tegoż ]Jod .\~,\i1 554, 559 i 560 
suma 126 rubl i, za któr::t Bada Szan. ofiarodawcom 
serdecznie dzi ękuje. 

Piotrków d. 10 listopada 190~ roku. 
Prezes nady Srzednicki. 

Członek Hady, 
za Sekretarza ](. Stl·zelecki. 

Rac hlUlck z przedstawienia amatorskiego d. 31 
października l'. b. na rzecz miejscowej straży ogniowej 
ochotllicz j. 

DOCHÓD. 
ze sprzcda~y lliletów . . . rl). 194 k. 15 
od W-go Zarskiego za miejsce II' loży 

W·go SpaJla . . . . . rb. 5 k. 
ze sprzedaży programów . . rb. 20 Je. 30 

Razom . . rb. 219 k. 45 
WYDATKI: 

za egzemplarz kOll1edJ'i w trzech aktach 

30 k. 
8 k. 50 

30 k. 

(pi all y), z I,osztami ocenzurowania i 
rozpisania ról . . . . . . . . rb. 

za afisze. bilety i programy . . . . . rb. 
za wyJlajllcie teatru z oświetleniem . rT1. 
za wynajęcie peruk, oraz charakteryzację 

. amatorów . . . . . . . . . . rb . 20 k. 
ogrodnikowi za lIbrallie Kceny ]<wiatami rb. 4 k. 50 
za wynajęcie rekwizytów na scenll od-

noszenie i pJ'Z:illo~zenie takowych, ma· 
sZj'lliście za urz~dz()nie dekoracyj, służ · 
bie na próbach i podczas przedstawie· 
nia, za świece i inne drobne wydatki rb. 19 k. 27 

podatek na rz~dowe zakłady dobr()czynJle rb. 7 k. 
Razem . . rb. 119 k. 27 

POnÓWN.\.mE: 
dochód . . ró. 219 k. 45 
wydatki. . . . . . . rb. 119 k. 27 
czysty dochód . . . rb. 100 k. 18 

Przytem Zarząd Straży Ogniowej Ochotniczej IV 

Piotrkowie wFaża serdeczne podzillkowanie tak W'j'm 
amatorkom i amatorom przjmuj::tcym udział w po wyż­
szem przedstawieniu, jako też zajmuj~cylll się urz::tdze · 
uiem takowego W-nym Państwu Borowskim i Kona· 
rzell'skim. 

Prezes Zarzf!du H. lVojewód/i'ki. 
Członek Zarz::tdu J. Konopacki. 

Lioytaoyje W obrębie gubernii piotrkowskiej. 

IV dniu 7 (20) listopada lIa Starostwie w gminie 
1; szczyn Ila sprzedaż powozu , konia. sanek, wozu, ma· 
szyny do szycia i meT/li. od sUllly 325 rb. 

- 12 (25) listopada we wsi Zmozna "\\T ola w gminie 
Hozprza. na Sl,,·zl'daż kamieni JlolnJ'cll. jalowizJJ)". konia 
i owsa w _ nopie, od SUIll)' l!Jo rb. 

- 2 (15) stycznia \I' sąuzie okręgowym piotrkowskim 
na sprzedaż nieruchomości, polożone.i IV lU. Piotrkowie 
przy ul. Sulejoll'skiej [Jod .\~ polic. 525 ubezp. 542, od 
sumy 800 rb . 

- 31 grudnia (13 styczJJia) \I' s::tdzie zjazdowym w 
llI. :todzi, na sprzedaż nieruchomości, położonych \1' tem· 
że mieście: l) przy uJ. TOlI'ocegiellliancj pod .\~ 1522, 
od sumy 3000 rb. 2) przy ul. Ogrodowej pod ..\2 288, 
od sumy 2000 rb. 

- 3 (J 6) stycznia w s~dzie zjazdowym w m. Często · 
chowie na sprzedaż ni eruchomości, położonej w m. Będzi. 
nie, należącej do Wacława i Maryi Zatońskich, od sumy 
3000 rb. 

.- -1 (17) listopada IV m. Zgierzu na sprzedaż dwóch 
szaf ogniotrwałych, powozu, par)' koni i mebli, należ::t. 
cj'ch do Aurbacha, od sumy 655 rb. 21 kop . 

- 5 (Ul) listopada II' Sulejowie na sp rzedaż towal'll 
galanteryjnego i mebli, należących do Izraela Wejslitza, 
od sumy 317 rb. 92 kop. 

- 17 (30) li topada IV magistracie m. Blldzina na 
3-ch letni::t dzierżawll mieszkania przy łaźni koszernej 
\I' m. Będzinie, od SUllly roczn~i 76 rb. 68 kop. (in plus). 

-- 18 listopada (l grudnia) IV magistracie 111. Łodzi 
na oczyszczanie i dezynfekcyjll miejsc ustępowych w 
dwóch ogrodach miejskich, od sumy rocznej 600 rb. 
(in minus). 

- 20 listopada (3 grudnia) w urzędzie p·tu nowo. 
radomskiego na dostawę w ci~gu 1904 r. różnych pro· 
duktów dla szpitala Św. Aleksandra i Domu Schronie· 
nia Starców w m. N" olVoradolllsku. 
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Krakowskie-Przedmieście N2 47/49, 

dom własny 

BIURO BANKOWE 
« Gazety Losowań». 

Kupno i sprzedaż papierów publicznych) monet i banknotów podług kursu, ze szcze­
gól uem uwzględuieniem Li s tó w Z a s ta w n yc h p l' o w i nc yj o n a In y c h. 
Przekazy na wszystkie miejscowości w kraju i zagranicą. Zaliczenia na papiery pu­
bliczne. Operacyj e hypoteczne w związku z wyjednywaniem i konwersyją pożyczek 
IV Towarzystwach Kredytowych: Ziemsl\im i Miejskim. Asekllracyja Pożyczek Pre­
miowych. Dyskonto i inkaso weksli . Rachunki bieżące i lokacyje terminowe.- Bez­
płatne illformacyj e ustne i p i śmieull e we wszystkich sprawach pieniężnych. 

(12--4-1 l) 

Towarzystwo "IMPERIAL" w Warszawie poleca Szanownej Publiczności Biuro rekomendacYine 
H, Flenkiewicza w ~z~stochowie 

\Vytworny 
Likiery 
jedyne Rhum Koniak krajowe 

z alkoholu import. 

(6-il-l) 

Oryginalna 

ulica Teatralna N2 21 
poleca nowoodkryte łomy wybornego lm· 
mienia na roboty rzeźbiarskic, kamieniar­
skie i budow lanc, oraz sprzedaje na stopy 
i s!!żnie kubiczne. Do~tawa slnżby d wor­
skiej i ludzi do robót poblych. Szczegó-
łów udziela franco. (3-1) 

Zatwierdzone przez JW. Ministra 
Spraw Wewnętrznych i kaucY,jonowane 

winogrono- \I'inogrono- z Jamajki. Śliwowica 
pod firmą 

"Warszawskie Biuro O[łoszeń" wy. wego. 

Sprzedaż we wszystkich lepszych IInndlaclt Win i Restaul'acyjach. 

Otwarte w Warszawie przy ulicy Wierz­
bowej 112 8, wprost Niecalej. - Telefonu 
X2 41H. - - Kantor otwarty od 9-ej l"allO 

do 10 wieczór 

"''"''''''''" ''''",,",W "''" ,"o"," " i""," ,"o",," ,+1''''," 'W 

TygodnI
- k ~o~!r~lł~n!ep!~!!:y!Y~!r~zeu 

polskiego artysty. ===== 

~~ l~~\~~~~o~~~Illustrowany na druk nowych 
powieści: = 

SYN MARNOTRAWNY W CIĄOU ROKU 1904 każdy prenu-
111 merator Tyg. illustrowanego otrzyma: 

powieść współczesna 

Józefa Weyssenhoffa. 
M DQI( powicść= 

• , historyczna 

A. I(rechowieckiego. 

~ ~ numery pisma, 2:awieraiącego 
~ d około 1000 kolumn tekstu z 
1200 rysnnkallli, kopiami obrazów, illn­
stracyami chwili bieżącej, z okładką ogło­
szeniową· 

Nadto premium wyjątkowe 
2~ TOMY (CO MIESIĄC 2 TOMY) 

~~"~2i ~,~~ !'i~t ~Z!~~,,~~~~!~~~ 
rających "POTOP" i /I PAN WOŁODYJOWSKI 1/ 

oraz /2 tomów dzieł różnych autorów zdziedziny literatury, 

histo ryi, nauk społecznych. badań przyrodniczych j t. p . 

W Styrzniu: " TJ'ielkie l ef/ en (1y I'IH1:ł1lwści"j IV Lu~ym: "HIeJI­
:łeŃstwQ u 'I·ó:łnych 'Iuu·ocl6w ··'j IV Marcu: ;;Ź'ycie artys-

tyc:łlne lud:łlkQści ~ ' (z illustracyami). 

W be~peatny'ln dodatku w eu·kuBNach powieść tlómaczona. 

Prenumerata Tygodnika IIIustrowanego z 24 to~ami książek i innemi pre­
miami, kwartalnie: w Warszawie rb. 2, pocztą rb. 3, półrocznie: w War­
szawie rb. 4, pocztą rb. 6, rocznie: rb. 8, pocztą rb. 12. Oprawa 24 tom. 
powieści i dzieł popularnych rb . 4, do spłaty rocznie, półrocz. lub kwarta!. 
Prenumeratę przyjmują IVszystllie księgamic. Adres Admin istracyi Ty~o­
dnika IIlustrowanego: K'I·(t,,".- IJ,.~ed"łieście 1"w JJ'arsznw1,e. "' ..... ,,, ..... ,,, ... "',,, ...... "' .... "' ................... ... 

"''" ,"o",," 'W"'," 'W"'," ,"'''',",''''''," 'W"'," ,W",,",W 
Nagrodzony m edal em złotym na Wystawie Paryskiej i wi el kim srebrnym 

na H~gieniczncj w I,odzi za doskouałość w yr obów. 

Puder VENUS" przewyższający wsz~stkic. inne ga~unki pudl"óW 
" , i dla tego poleca SIę pamom, dbaJij;cym o cerę 

świeżą, i zdrową, kop. 15, 30, 50 i l rb. 

AGATOL" najlepiej czyści z Qby, i zabezpiecza je od próchnienia 
" i bólu, 20 i 30 kop. 

Konserwator włosów rubli 2; 1,2Q i 75 kop. 

"A R A G O" znany ze skutecznośCI swej na wyniszczenie odcisków. 

poleca Laboratoryjum St. GÓRSKIEGO, Warszawa Leszno N2 4. 
Żądać w składach aptecznych, a}ltekach i }lerfllmeryjach. (26-13) 

.~ ~ Dla kasz l ących osłabi o nych Ekstrakt i Karmelki 

~~ FABRYKI LELIWA" w Warszawie 
~ .g , , ulica Zielna 21 
rocrJ 

G~ w składach aptecznych i aptekach. 
P< H (WBO 5473) (10-8) 

KALENDARZE Józefa Ungra na rok 1904. 

Kalondarz Warszawski Ilustrowany 
POPULARXO-X AL'KOWY. 

Wydany obecnie kalendarz na rok 1904 liczy 59 rok istnicnia, mieści w so­
bie artykuły naj celniejszych w literaturze pisarzy, obszerny dział informacyjny 
i adresowy, taryfę domów. przepisy pocztowc i telegraficzne. Cena kalenda­
rza kop. 50. Z przesylką pocztową kop. 75. 

DZI ENN IK 
cena egzemplarza ozdobnie oprawionego kop . 30. Z przesyłką kop. 45. 

Do nabycia we wszystkich Księgarniach, Biurze Ogłoszeń Un­
gra Ąleja Jerozolimska .M 78,_ oraz w biurze Dzienników Un­

gra Wierzbowa 8, wprost Niecałej. 
Osoby zamieszkałe na prowincyi, jeżeli pod adresem wydawcy nadeszlą, 

rubla jednego na powyższe dwa kalendarze, otrzymają takowe franco. 
Adres: UNGER, Warszawa, Nowolipki 2406 (7 nowy) wprost Dzikiej. 

(\V. B. O. 6465). (3-1). 

"c1Jie8ia~a ~iteraclta" 
nai tańsza ilustra:)yja polska drukować będzie w roku 1904 dwie 
najnowsze prace 

HENRYKA SIENKIEWICZA 
powieść h istoryezną 

NA P O L U CH WA ŁY 
i nowelę-poemat 

D W I E ŁĄK I. 
Nowi prenumeratorowie «Biesiady» w 1'. 1904 otrzymają bez­

płatnie początek z 1'. b. powieśc i 

NA POLU CHWAł:.Y . 
Pamiątką «Biesiady», premium bezpłatnem w l'. 1904 będzie 

kompozycyj a jednego z najznakomitszych naszych batalistów: epopeja 
zwycięztwa króla Sobieskiego. Pamiątka artystyczna i sercu polskie­
mu miła . 

Pożądane jest jaknajwcześniejsze nadsyłanie prenumeraty na r. 1904, aby 
można hyło obliczyć wielkość nakładu, a tem samcm aby kaMy nowy prenumera­
tor otrzymał bezzwłocznie początek "Na p olu e ll 'W"ały" • 

• BIESIADA LITERACKA, z .Wieczorami powieściowemi,: w Warszawie: 
rocznie r ub. 6 kop. 50, kwartalnie r llb . 1 k op. 63, z przesj'łką pocztową: 
rocznie r ub. 8, kwartalnie rllb. 2. 

. BIESIADA LTTERACKA, bez «Wieczorów powieściowych,: w Warszawie: 
rocznie r llb. 5, kwartalnie rnb. 1 kop. 25, z prze~ylką pocztową: rub. 6, 
kwartalnie r llb. 1 kop. 60. 

(7-1) Redaktor-Wydawca WŁADYSŁAW MALESZEWSKI, 



6 TYDZIEN 

Uzupełnienie zwykłego codziennego pożywienia malemi dawkami 

Hematogenu D.ra Hommela 

FARBIARNIA PAROWA 

Pralnia Chemiczna 
wywołuje u dzieci każdego wieku i u dorosłych oraz 

szybką poprawę apetytu, ogólne zwiększenie się sit i wzmocnienie systemu nerwowego. 
Do nabycia we wszystkich aptekach '. składach materjałów aptecznych. Zakład llezynflekfly'r1ny 

Skład glówny na RossJE( Apteka na Wielkie i Ochcie. Oddział Hematogenu, Petersburg. 0' 11 LJ J 
Wystrzegać się naśladownictwa. Ządać wyraźnie .. Hematogenu D-ra Hommela". Zaszczytne swiadectwa od tysięcy 

~ __ ~lekarIlil.a!ZY krai-.iowYC_h i za .... graniCZ_nych. ___ .., ~ Ch. G E B ER 
WARSZAWSKA PRACOWNIA ~r 
RĘKAWICZEK ~-

() 

e. grabowskiego I 
w PIOTRKOWIE 

LABORATORJUM 

Chemiczno-Farn1aceutyczne 
Mea "Petersburska" (dawniej KalIska) NQ 12 

vis-a-ris Cerkwi. 

Poleca w wielkim wyborze: 

rękawiczki k r aw a t y, 

d a m s k i e bi e I i z n ę , 

i męzkie 

pranie tychźe, 

s p i n k i 

i t. p. 

Ceny umiarkowane. (26-12) 

jViłoay człowiek 
z wykształceniem 4 klas realnych, 
zamiłowany do początkowej nauki 
dzieci, poszukuje posady nauczycie­
la, pisarza, lub jakiejkolwiek innej. 
Wymagania skromne. Wiadomość 
IV Redakcyi «Tygodnia». (3-3) 

",",ti'",","'",","'"",,,, 
5000 

bufelek sfarki 
(żytniej) 

PRZY APTECE 

~r. RARPJŃ~HJeS~ 
ci 

~ POle:a w:::at::~~c:lek::::a l:'c::~cze: J 
??- IDino ~bjnowe czvste . . . cała fI. 1.20 pół fI. 0.75 kop. ~ 
6 IDino ~binowe z żelazem .."" 1.20" "0.75.. d 

IDino ~binowo=Rakaowe . " "1.20" " 0.75 • 
p IDino ~ascara Sagraea . " • 2.CO" .. 1.00 .. 

IDino ~oca . . . " ,,2.00" " 1.00 " 
IDino ~ondurango . " "2.00,, " 1.00 w 

IDino Rola . . . . " "2.00" "1.00 " 
IDino Pepsynowe " 2.00" " 1.00" I 

I 
IDino Rabarbarowe czyste .,," 2.00" " 1.00 " 
IDino Rabarbarowe z Korą ~biny eJ I 

II Rrólewskiei • • • . . . " "2.25,, " 1.15" f 

b -~~u ~ 
Dro~a Źolazna W arszawsko-Wiodońska 

na zasadzie pozwolenia władz akcyznych 
jest do sprzedania (detalicznie od 20 bu- podaje do wiadomości ogólnej, że na stacyi Sosnowiec w dniu 
telek) w dobrach Grabowo-Sulimy 12/ 25 lutego 1904 1'. o godzinie 11 rano odbędzie się sprzeda.ż 
przez Łomżę-Stawiski. Cena butell~i .... , . 
(Szampanki) z opakowaniem loco st. K. z. przez publiczną. lIcytaCję następllJą.cych towarów, kto re me 
Grajewo rub. 3. (2-2-2) zostały odebrane przez odbiorców: 735 pud. sosnowych 
... h ....... h ....... h ....... h .... podkładów od Duchina dla kopalni «Satnrll» za frachtem 

Zakład Chirurrriczno.OrtopBducznu Berezy.na S~snowiec.M 3 ~ 9 9 oraz niewykupione przez firmę 
l!, J J H. Relcher l Komp. 112 l 165 pudów desek odladowa-

:D-ra ~eicfigteina nycll, jako nadwaga, z transportów Piotrków-Sosnowiec ,1\~ 54;)3 
z dnia 23 czerwca r. b. i Hokiciny-Sosnowiec J\~ ;) z dnia Warszawa, twarDa 10. 

Przyjmuje z chorobami chirurgicznemi, 
skrzywieniami kręgosłupa, chorobami sta­
wów i do massażu. W praco,vni 
ortopedyczneJ przy zakładzie wy· 
rabiają się: gorsety, przyrządy na kOlICZy­
ny, sztuczne kończyny, paski rupturowe 
i brzuszne i t. d. Przyjmuje się do nauki 
masaiu. (L. i E. M. 30652) (12-2-7) 

,~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~: 

= DO SPRZEDANIA = = w Bartl.\Owicach, o 3 wiorsty od sta- ę 
~ cyi D. Z. Kłomnice BILARD ; 
'"' z fabryki warszawskiej Trotschel'a ~ I urządzony do partyi tuzowej i ka- i 
.... rambolowej, Inalo nży'\Va- ~ 
., uy, z kompletem kijów i bil z ko- ę 
$i; ści słoniowej, oraz szafką do po- ę = mieszczenia tychże, za rub. 450 = 
tłl franco. (2- 1) ę 

t~~~~~~~~~~~~~~~~~~~&~: 
Do dzisiejszego numeru dołącza się arkusz 

37 powieści p. t. 
«CZARNA GODZINA». 

16 lipca b. r. 

_~iiii 

ROZll<łLAD 

tymczasowego ruchu osobowo-tuwarowych pociągów 
od dnia 5 Listopada 1903 rokn 

na Drohe Żelaznej Wązkotorowej piotrków-Sulejów. 

64511- 345 
65211 7 352 
658 1113 358 
7051120 405 
7171132 417 
7311146 431 
74211 57 442 t 

NAZWA STACYI 

St. Piotrków przyclI. + 
szosa Milejowska 
Starostwo 
rozjazd Bugaj 

Uszczyn 

" Przygłów 
przycl1. St. Sulejów 

912 122 557 
907 1 17 552 
902 112 547 
854 1 4 539 
842 12 52 527 
829 1239 514 
8151225 5-

Właściciel Redaktor Mirosław Dobrzański. 

W GROCHOWIE. 
Zakład pierze, fa.rbuje wszelką gar­
derobę damską i męzką, firanki, 
dywaJly, koronki, materyj e, oraz 

aksamJy. 
MAGAZYNY: w Łodzi: Zielona;N2 5; 

w Częstochowie pod :firmą «Ale­
ksandra» Aleja II, ;M 34. (10-9) 

Skład broni, naczyń kuchennych 
i domowych 

Jana Strf'o~sk~~90 
w Piotrkowie 

obok Hotelu Wileńskiego 
Posiada na składzi e bronie francuzkie 

<Idea!> bezkurkowe, szwedzkie, Francota, 
Lepage'a, Pipera, Saucra z lufami ze spe­
cyjalnej stali, rewolwery różnyr.h syste­
mów i wsżeJ]ne przybory m~śliwskie; łóż­
ka ielazne zwyczajne i meblowe, wiedeIl­
ski e i angielskie, kolyski, wózki, wanny, 
umywalnie, pralnie mechaniczne, wyży­
maczki oryginalne amerykańskie, samo­
wary, wyroby nożownicze, kuchnie nafto­
we i spirytusowe różnych systemów; bron­
zy, platery, l atal'lli e, lampy w dużym wy­
borze, llf1.czynia emalijowane najlepszej 
marki, aparaty gimnastyczne, '\Vieńce 
Ine-talo~e. 

Wykonywa wszelkie reparacye w zakres 
mechaniki wchodzące, jako to: broni, ro­
werów i t. p. Gwarancya specyalnej do-
kładności. (20-14) 

Ceny niższe od Warszawskich. 

Ogród 
do wynajęcia. 

Wiadomość w kancelaryi zarządu 
Towarzystwa Pomocy dla uuogich 
wyznania mojżeszowego przy ulicy 
«Moskiewskiej» (Bykowskiej) w do­
mu W -go Kaspari od godz. 10 do 
l-ej i od 3-7 wieczorem. (2-2) 

DLA PAŃ I DLA PANÓW! 

ochronna marka .M 3717. 
~ BOROXYL. ~ 

Xieszkodliwy płyn do utrzymania twarzy 
w ciągłej odporności przeciw wszelkim 
atmosferycznym i innym zewnętrznym szko­
dliwym wpływom. Przyjemnie chłodzi i 
odświeża twarz, nadając cerze d elikatną 
matową biaJość. Dostać można we wszyst­
kich znaczniejszych składach aptecz. i per­
fum eryj ach. Główny skład w Warszawie 
w APTECE F. ZAMENHOFA. 

Plac Żelaznej Bramy .M 8. 
Wysyłka za zaliczeniem minimum 3 fla­
kony za 2 ruble franco. Zwracać uwa­
gę na 1na'rkę i cZe1'wony podpi.'l! 

CeHa :flakonu 60 h :. 
W Piotrkowie stale do nabycia w apte­

ce W-go Szumachera, dawniej 'iVichrow· 
skiego. (20-6) 

lT()aJH)~~HO n:eHsypolO. W drukarni M. DObrzańsklego w Piotrkowie. 
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- Owszem wiem, przecięż miałem pisać do 
niego. Pera, Hótel de France! taki mi dał adres. 
Pamiętam go dobrze, i jak będę do niego pisał... 

Waćpan-zawołał stryj-wcale do niego 
pisać nie potrzebnjesz, i proszę waćpana, byś nie 
pisał. 

- Jakże to może być? - zapytał K wiatkO\yski 
zdzi\dony. 

Stryj mial coś odpowiedzieć, gdy zdało mi się, 
że czas już wielki, bym ja się wmieszała w tę 

rozmowQ. 
- Panie Kwiatkowskil-zawołałam: -racz wy­

sluchać stryja i nie pisz wcale do Stasia, nie psuj 
mi szczęścia, nie psuj mego życia ... 

Słysząc te słowa, zerwał się na równe nogi, 
widocznie głęboko "'Zl'uszon y. 

- Paui dobrodziko! każ krwi z pod serca uto­
czyć, a utoczę... ja mam pani szczęście psuć, życie 
tmć? ... Wielki Bożp! Ilie chces7. pani, bym pisał, 

nie będę pisał! Niech mi l'Qka uschnie ... tak! dobrze 
p0wieclziałem: niech mi ręka uschnie, jeżeli pióro 
wezmę do ręki! Kwiatkowski jest pijak, kostera, 
człowiek stracony, próżny ciężar świata, ale K wiat­
kowski jest człowiek uczciwy i ma serce. 

Podałem mu rękę, którą on ucałował z zabaw­
nemi ruchami, a gdy wychodzil, pobiegłam za nim 
i z wielkim trudem uprosiłam go, by wziął ode mnie 
pięćdziesiąt reńskich i kupił sobie jakie ciepłe okry­
cie. Biedny, nieszczęśliwy człowiek! 
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zakasać rękawy i ser siekać, i roc1zenkami nasaclzać 

i smażyć. 

- JJllój bardzo lubi małdrzyki, - mówiła ciocia, 
siedząc na środku kuchni, z rękoma pulchnemi, za­
łożonemi na brzuszku wyctatnym·-więc rób dla nie­
go. Razem tam uradziliście to głupie, Panie Boże 
odpuść, latanie za tym twoim mężem ... dałabym ja 
jemu, no! .. Franka! (tu ciocia obróciła się do jednej 
ze służących) czego stoisz i ślepie wytrzeszczasz? 
do ciebie gadają, co? Widzisz ją! ty klQpo, pilnuj 
swego"! 

Tym sposobem przeszedł mi cały ranele Koło 
południa zjawił się nakoniec gorąco oczekiwany rot­
mistrz. Przyniósł jednak niewesole nowiny. Ad ,,'0-
kat mu powiedział, że w zasadzie proces rehabilita­
cyjny rozpocząć można, jeśli istotnie posiadamy albo 
dokumenta jakieś nowe, albo mamy nowych świad­

ków, że jednak bez wiedzy i woli Stasia rozpoczQcie 
takie wprost jest niepodobne. Sam Staś może za­
żądać rozpatrzenia jeszcze raz jego sprawy, albo też 

dać komnś na ten cel pełnomocnictwo, legalnie spo­
rządzone i poświadczone przez właściwe władze, nikt 
jednak więcej. 

- Taki jest stan rzeczy, piQkna pani Belciu, 
-mówił rotmistrz-i w obec tego racz powiedzieć, 
co myślisz czynić? 

Rozmowa ta toczyla się·w pokoju stryja, który 
siedział w milczeniu, pilnie słnchając relacyi rot­
mistrza. Z~vróciłam się wiQc do głowy mej rodziny, 

Czarna godzina. 37 
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ze śmiertelnem zimnem w sercu, i łamiąc ręce, bo 
rozpacz mię ,vprost ogarniała, zawołałam: 

- Stryju Franciszku, radź, ratuj, bo ja do­
prawdy, już głowę tracę! 

- Moje dziecko:-rzekł na to stryj-nigdy 
mospanie nic trzeba głowy tracić, ani też rozpaczać, 
a tern mniej w takiem jak twoje położeniu, które­
go ja wcale nie uważam za rozpaczliwe. O cóż bo­
wiem idzie? O odszukanie twego męża i o zmusze­
nie go, żeby albo sam powrócił, albo dał komukol­
wiek pełnomocnictwo do rozpoczęcia procesu. Otóż, 

mospanie, nie widzę wcale, żeby to miały być rze­
czy trudne, albo nawet zgoła niepodobne do wy­
konania, 

Rotmistrz wtrącił się w rozmowę i odezwał się: 
- Najzupełniej zgadzam się z tą opinią. 

- W tej chwili,-mówił stryj-o to tylko 
idzie, żeby dowiedzieć się, w których stronach i 
krajach twój mąż się znajduje, Zdaje mi się, że to 
zbyt trudnem nie będzie. Pra\vdopodobnie Kwiat­
kowski coś o tern wie, a gdy od niego potrzebną 

nam wiadomość wydobędziemy, mospanie, naradzimy 
się, co nam czynić należy, 

Sądzę,-odezwał się na to rotmistrz-że i ta 
narada wcale nie będzie potrzebną. Z chwilą bo­
wiem, w której owo indywiduum, które szanowny 
pan nazywa Kwiatkowskim, udzieli nam potrzebnycl[ 
wiadomości, ja gotów jestem jechać i Odszukać mę?a 
pięknej pani Belci. 
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- Czy przynajmniej pamięta pan adres, pod 
którym miałeś pisać do pana Wiśniewskiego? 

Kwiatkowski nagle zwrócił się uo rotmistrza, 
coś w nim gwałtownie skrzypnęło, i zawołał: 

- Adres? a jakże, a jakże! doskonale zamię­
tam. Pan dobrodziej, jak widzę, bierze mię za zu­
pełnego, z przeproszeniem, niedołęgę, a ja wcale 
nie jestem niedołęga, tylko nieszczęśliwy, człowiek 

zgubiony, tak, dobrze powieuziałem, czlo, .. 
Jakiż jest ten ad re s? - przerwał mu rot-

mistrz, 
Ten adres? Konstantynopol, mówiłem już 

przecIęz, że Konstantynopol. To, proszę pana, jest 
miasto, duże miasto, stolica Turcyi. Pan Stanisław' 

chce jechać do Egiptu, oglądać tam piramidy, sfinksy, 
labirynta, a nawet podobno zamierza szukać źródeł 

Nilu, dobrze powiedziałem, źródeł Nilu. 
Rotmistrz ze zdumiewającą cierpliwością wysłu­

chał wykładu, że Konstantynopol jest miastem i stolicą 
Turcyi, i rzekł: 

- Czy pan Wiśniewski zamierza w Konstanty­
nopolu długo bawić? 

- Tego nie wiem, \V każdym razie pisał, że 
będzie czekał na mój odpis, Więc biedaczysko czeka 
tam, a ja nie mam 15 centów na opłacenie porto. 
Oo!.., 

'Westchnął żałośliwie, a rotmistrz dalej inda-
go\\'al: 

A nie wie pan, gdzie mieszka w Konstan­
tynopolu pan Wiśniewski? 
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